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wojny obecnej. 
E / rozmów i orjentaecji, jakie się 
słyszy tu i owdzie, nietrudno dojść. 


do wniosku, że szeroki ogół naszego 


społeczeństwa nie zdaje sobie jasno 
sprawy z genezy wojny obecnej, 


która w dość szybkiem tempie z woj- 
przerodziła się w woj- 


ny europejskiej 
nę światową. - wy 


p Badanie bezpośrednich jej przy- 
szyn, dociekanie, kto był jej spraw- 


"ea, nie doprowadziłoby nas do nicze- 
Fakty, bezpośrednio poprzedza- ' 


go. 
jące wybuch wojny, a raczej ich ge- 
neza, toną dotychezas w takiej mgle, 
że dopiero po wojnie i to nie bezpo- 
średnio, lecz. 
czasu, gdy tajemnieze archiwa dyplo: 
macji staną się dostępne dla uezo- 
nych, przyszłi historycy będą mogli 
rozjaśnić, kto był winowajcą wybu- 
chu wojny powszechnej. Dla nas na- 
razie wystarczyć musi, że wywołała 
ją tak zwana kwestja wschodnia, któ- 
ra od dwuch wieków przeszło ciążyła 
nad Europą, a po upadku Polski za- 
ostrzyła się znacznie, A 
Testament Piotra Wielkiego, na- 
kazujący carom rosyjskim dążyć do 
owładnięcia Konstantynopolem, gdzie 
zbiegają się najważniejsze szlaki han- 
dlowe wschodu z zachedem, gdzie 
leży ośrodek najpotężniejszych świa- 
towładnych imperji starożytnego i 
nowego świata, był główną przyczy- 


ną tych wojen, które przez dwa wieki 


prawie bezustannie toczyły się na 
Bałkanach. Tu była stolica poteżne- 
zo państwa wschodnio-rzymskiego, 
tu po zdobyciu Konstantynopola przez 
Mahometa V, była stolica potężnego 
imperjum ottomańskiego, które całe 
nieomal zagroziło Europie. SĄ, 


Dążeniom caratu rosyjskiego ku 


Konstantynopolowi stała w poprzek 
Polska. O jej upadku myślał już 
Piotr Wielki, wchodzące w tajemne u- 
kłady z królem polskim i elektoróem 
saskim, Augustem IL. | 

Do jej upadku dażyłi jego na- 
stępcy a zwłaszcza Katarzyna JIi- ga 
zwana Semiramidą północy. Po 0- 
statnim rozbiorze Polski, zabezpieczo- 
na na granicy zachodniej Rosia zno- 
wą energją ruszyła na Bałkany. Wy 
wołała wojnę Krymskąi wojnę tures- 
ko-rosyjską w latach 1877 i 1878, po 
której powstały niezależne państwa 
bałkańskie: Bułgarja, Serbja, Ramunia 
Czarnogórze i powiększyła się te- 
rytórjalne Grecja. 

Rozpoczęła się walka o wpływy 
na Bałkanach pomiędzy. Rosją i Au- 
stro- Węgrami, które z racji swego 
geograficznego położenia, jakie mo- 
narchja środkowej Europy zwrócona 
ku wschodowi (Ostreich) zajmuje, 
wzięła w spadku po Polses obronę 
Zachodniej Europy przed inwazją 
wschodu. | pa ol Że - 

Lecz stosunki w Europie zachod- 
niej uległy radykalnej zmianie, 

Turcja, która od czasu ciosu, zada- 
nogo jej przez Jana Sobieskiego pod 
Wiedniem, zaczęła się chylić do upad- 
ku, dostała się powoli pod wpływy 
uajprzód Francji, a później Anglji. 
Wpływy ta wyparły z Konstantyno- 
-pòla Niemcy. I to bylo wcześniej. 

SBYM powodem nieprzyjaźni Francji 
i Augiji do Niemiec, niż chęć odwetu 
ra pogrom z roku 1871 lub rosnąca 


po pyme pewnożo | i Hranejl. 


prowadzi 


potęga handlowa i polityczna, oraz 


rywalizacja z Anglją na oceanach 
"l rynkaeh handlowych, co jednak ra- 
zem wzięte, wytworzyło splot postu- 
latów, różniących Francię i Anglją 
z Niemcami. Na tej podstawie po- 


wstało porozumienie anglo- francu- 
sko - rosyjskie, skierowane ostrzem 


przeciw państwom centralnej Euro- 


py. Stosunki te gmatwały się w o0- 
raz zawilszy węzeł tak że jeszcze na lat 
kilka przed wybuchem wojny świat 
polityczny przewidywał, iż wcześniej, 


zy później dojść musi do wybuchu 


wojny europejskiej. Ostateoznie wys 
buch jej przewidywano na rok bie- 
żący 1917, t. j. na czas, gdy Rosja 
odbuduje swoją flotę, zorganizuje ar- 


mje, zbuduje sieć kolei żelaznych, na 


co otrzymała miljardową pożyczkę od 
Ta ostatnia prze- 
trzechletnią służbę woj- 
skową, 60 znacznie powiększy jej siły 
zbrojne. Anglja zaprowadzi powszech- 
ną służbę wojskową i utworzy mil- 
jonowe armje. | | 
= Tymoezasem eałkiem niespodzie- 
wanie zaszedł w stolicy Bośnił, Sera- 
jewie, wypadek zamordowania pary 
arcyksiążęcej austryjaekiej przez fana- 
tyków serbskich. Przeprowadzone 
śledztwo dowiodło, że nici tego spisku 
giną w Białogrodzie, w sferach urzę- 
dowych. | 

Rząd austr]acki 
śledztwo w Białogrodzie przeprowa- 


co Rosia odpowiedziała mobilizacją 
wojsk okręgu kijowskiego i groźbą 


wypowiedzenia wojny. Niemey, jako 


sprzymierzeniec Austro-Wegier, za: 
żądały w Petersburgu odwołania mo- 
bilizacji, na co Rosja odpowiedziała 


zarządzeniem mobilizacji powszech« 


nej, 60 naturalnie spowodowało wy- 


"buch wojny. | 
-Francja na zasadzie przymierza 


zaczepno-odpornego, zawartego z Ro- 


sją, wypowiedziała [wojne Niemcom - 


dnia 3 sierpnia 1914,—a Anglja bio- 
rąc za powód naruszenie neutralności 
Belgji przez wolska niemieckie, do- 
magające się swobodnego ich prze- 
puszczenia przez terytorjum beleli- 
skie z gwarancją nie narażenia Bel- 
gji na żadne szkedy i straty, w dniu 
5 sierpnia 1914 roku wypowiedziała 
wojne Niemoom. = 

-. Taki był przebieg wypadków, 
które rozpaliły wojnę powszechną. 

Japonja bowiem, na . zasadzie 
przymierza .zaczepnó-0dpornego, wią- 
żącego ją zm Anglją, wmieszała się 
do wojny, później poszły za jej przy- 
kładem Włochy, a w końcu Stany 
Zjednoczone Ameryki Północnej. 

Wojna powszechna zamieniła się 
w kataklizm dziejowy, który w bie: 
gu swego rozwoju doprowadził do 
rewolucji w Rosji, przybierającej 6- 
beenie cechy anarchji, zapowiadającej 
krwawą wojnę domową. - 

Rewolucja rosyjska i klęski 
Włoch, poniesione podczas ostatniej 
ofensywy niemieckiej i austro-wę- 
gierskiej nad Isonzo, splątały ten 
niebywały w dziejach kałaklizm hi- 
storyczny w fazio największego jego 
rozwoju, ale zarazem, przyśpieszyć 
mogą i jego rozwiązanie, rychlejsze 
i bardziej niespodziewane, niż prze- 
widywali to i przewidują politycy 
zawodowi, | so 


Sroda, 14 listopada 1917 r. 


domagał się, by 


wysokości, zaopatrzenie | 
miast w oba te przedmioty, stało się 


Widoki rychłego zawarcia poko- 
ju są obecnie o wiele prawdopodo- 
bniejsze, niż były kiedykolwiek. Q- 
słabienie frontów rosyjskiego i wło- 


skiego zmniejsza szanse koalicji zaa 


kończenia wojny deeydującem dla 
niej zwycięstwem. 
Wysłanie „wojsk japońskich do 
Rosji dla przywrócenia w niej po- 
rządku i wzmocnienia frontu rosyj- 
skiego jest złudą, w którą ludzie, 
trzeźwo na rzeczy patrzący, wierzyć 
nie mogą. Japonia skończyła już 
wojnę z wielkiemi dła siebie korzy- 


ściami, 


wy w Chinach, oraz doszła do poro- 


zumienia w sprawach spornych ze 


Stanami 
Półnoenej. 


Wyprawa olbrzymiej armii i 
przewiezienie jej z Władywostoku 
aż nad Dniepr przez kraj żrewolto- 
wany jest przedsiewzięciem zbyt ry- 
zykownem, by ostrożna i przebiegła 
Japonja 
go zdecydować. Armii tej bowiem 
groziłoby wielkie niebezpieczeństwo 
w razie odcięcia jej dróg komunika= 
.oyjnych, łączących ją z kraiem, co 
łatwo nastąpić by mogło. To samo 
da się powiedzieć i o armji amery- 
kańskiej, zbyt nielicznej, by mogła 
posiłkować koalicję . na wszystkich 
frontach, gdyż Wilson może roze 


Zjednoczonymi Ameryki 


orządzać tylko. > j | 
dzone było pod kontrolą urzędnika Bo p tylko armią stałą. Milicja 


sustro-węgierskiego, Ba co znów rząd 
serbski się nie zgadzał, Anustro-Wę= 
gry wysłały do Serbii ultimatum, na 


wiem poza  terytorjum Stanów 
nie może być użytą bez zgedy na- 


„rodu, wątpliwą zaś jest rzeczą, by 


amerykanie zechcieli się aż tak da- 


leko angażować, wiedząc, że przy 
pokoju porozumiewawczym osiągnąć - 


mogą sele, o które im idzie. 


„O innym zaś pokoju przy sytu- 
acji obecnej mowy być nie może. 


ASE Di. 


i kawa. 


różnorodne co do ga- 


| Węgiel 


Dwa tak 


tunku i użytku przedmioty dopełnialą 


się jednak nawzajem, bo bez węgla 


niepodobna ugotować kawy. Wobeć. 
zaś wzrastającego z dnia na dzień 


braku kawy i drzewa opałowego, któ- 
rego ceny dochodzą już do znacznej 


najpilniejszą troską wladz komunal- 


nych wobec w szybkiam już tempie. 


nadchodzącej zimy. Herbata, której 
zapasy: już się wyczerpują, a o spro- 
wadzeniu nowych przed końcem woj- 
ny marzyć niepodobna, dojdzie nie- 
bawem do cen niedostępnych dla 
szerszego ogółu. Wobec takiej per- 
Spektywy kawa staje się artykułem 
prawie niezbędnej codziennej potrze- 
by dla mieszkańców wielkich miast, 


zwłaszcza przy braku innych odżyw- 


ozych artykułów spożywczych, jak 
mąka, kasza, groch, tłuszcze itp. 

(Lecz i kawy na rynkach Europy 
środkowej, w której orbicie znalazła 
się i Polska, już brak zupełnie. Do- 
slawa jej z za morza stała się nie- 
możliwą. Brak ten zastąpić muszą su- 
rogaty kawy : jęczmień, żyto, buraki 


Ëg, z których przyrządzano smacz- 
ny i pożywny surogat kawy, już u- 
stała. Jak nas iniormują „Wiadomo- 
ści gospodarcze”, urząd żywnościowy 
«ustryjacki i takiż urząd niemiecki 
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"kawy sztucznej 


Zdobyła znaczne tereny i wpły- 


mogła się na coś podobne: 


większych . 


zajęły się dostarczeniem przemysłowi - 
potrze bnych mu su: 
rowców. W Austrji przeznaczono do 
wytwarzania surogatu kawy 1000 wa- 
gonów, m czego większa część przero- 
bioną będzie na kawę słodową, drob- 
niejsza na kawę jeczmienną. Ceny jej 
unormowane będą przez specjalne 
rozporządzenie. Co do cykorji, zere- 
kwirowano cały jej zbiór, który bę- 
dzie rozdzielony przez specjalne biu- 
ro w Pradze. 4 powodu jednak sła- 
bego wyniku zbioru cykorji w roku 
bieżącym, zmniejszyć się musi pro- 
dukcja surogatów kawy słodowej. Do 
rozdziału buraków cukrowych rów- 
nież powołano specjalny wydział, zło- 
Żony z przedstawicieli fabryk cukru 
i przemysłu surogatów kawy, który 
również rozdzielać będzie zapasy we- 
dług normy czasów przedwojennych, 
w których (nawiasem mówiąć) suro- - 
gaty kawy cieszyły się najmniejszym 
popytem. Dotychczas przeznaczona 
na wyrób surogatów kawy 500,000 
centnarów buraków cukrowych. Pe 
wna część wzięto z fabryk cukru, 
które z powodu braku węgla mu: 
siały ograniczyć produkcję cukru. 
W Nlemeżech, jak donosi „Berner 
Courant*, na podstawie wiadomości 
z Berlina, zamierzony kontyngent 
jęczmienia 1,000,000 tonn na wyrób 


' surogatów , kawy. podniesiono o 200 = 


do 250 tysięcy tonn, © szem zawiado- 
miono bezzwłocznie osoby zaintere- 
sowans i związki przemyniowe. Wig- 
ksza ilość jączmienia bydzie rozdsie- . 
lona pomiędzy palarnia kawy, które 
dotychozas były upośleśzone pod tym 
względem. b R 
Magistrat stołecznego miasta 
Warszawy, troszcząc się 0 zaopa- 
trzenie naszej stolicy w dostateczny 
zapas węgla na zime, zwrócił się do 
Towarzystwa kopalni „Śaturn* w Za- 
głębiu Dąbrowskiem, by mu oddało 
do dyspozycji węgiel z pwarectwa 
„Aleksandra“. Założyciaiami tego to- 
warzystwa byli kapitaiiści niemiescy 
i fabrykanci łódzcy. Główny akcjona- 
rjusz p. Schoibler z Blumonwiile citoło 
Wrocławia, zgodził się już na oida- 
nie magistratowi warszawskiemu we- . 
gla z gwarectwa „Aleksandra”'i o- 
danie mu technicznej pomocy. Towa- 
rzystwó to, oprócz Saturna, postada 
tai kopalnię Jupiter około Cze- 
adzi. í A | 
- Czyby magistrat łódzki nia był 
skłonny pójść ża przykładem War- 
szawy i zaopatrzyć w ten sam spo- 
sób Łódź w węgiel na zimę. 3 
z: e ! . St, Jan. 
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Wczorajsze posiedzenie Rady Miejskiej otwo- 
rzył © gadz. 6rej prezes inż. T. Sułowski, . 
w obeeności 40 radnyeh. Sekretarzowali pp. Kioa- 
man i Rżewski. l 


(Do głosu zapisany jest radny M. Hertz, któ- 
ry wyjaśnia kilka punktów odnośnie spraw szkoł- 
nictwa i zbija wywody radnego Lichtensteina, że 
w szkołach dla dzieci żydowskich —;ęzykiem wy- 
kładowyra powinien być żydowski, bo matka do 
dzienza przemawia tym językiem. Mówca OpOncdje 
IÓWniwż przeciw twierdzeniu, że żydzi sa pizy- 
W:ązani do języka żydowskiego, Język żydowski 
trzyma się tak długo, jak dłngo trzyma się Gneiiy, 


zZ chwilą znika!ęcia Ghotio—zanika | jego jezyt. 
cukrowe, cykorja, bo nawet dostawa 


(W dalszym ciągu radny Hertz odozyłu!: =e © 
reg uchwał. repańtych a złaśdzia sions w 
w Warszawie! gz wyratano wię tam, ʻe 
szkoły żydnawakiej Państwu Połskiewn— waji ós 
ła! powiedsłane. że wykłady prowadzone ové 
mają w języka hebrajskim, a0 polskim nems 
żadnej WARASE 0, , 


we 
oł 


W Polsce: mówi p. Hertz — było mieszcze” 
giem, że do spraw polskich mieszał Się zawsze 
woś trzeci. Zawsze nadużywano kwestii żydow* 
skiej, Mówca przypomina, żo poseł. Niselowier 
w Petersburgu powiedział: „proszę żydom dać 
wszelkie prawa, bo żydzi są doskonałym meterja- 
łem rusylikacyjnym*. Zdaniem rad. Hertza, szko” 


ła polska prowadzi do równouprawnienia 1 wy” 


_ showańia żydów na dobrych obywateli kraju. 

Nastepnie zabiera głos radny Stypułkowski 
i, połemizułąc z dr. Rosenbłattem, rozgranicza 
pojęcia; samorząd od samozarządu. - 

U nas wszeika państwowość będzie samo" 
rządem. To, co podnosi dr. Rosenblatt, ta fikcia: 
dówodzi p. Stypułkowski; dr. Rosenblatt prze- 
myca ciemnote żydowska, która należy usunać. 
Biorąc za argument demokratyzację, dr. Rosem- 
błatt ma na względzie jedynie owe ciemne masy. 
Zdaniem mówcy należy zamknąć dyskusję w tym 
przedmiocie. | 


Radny Szybiłło twierdzi, że każdy dobry pa” 
lak powinien głosować przeciw wprowadzeniu de 


szkół žargona. Jezykiem wykładowym powinien 


byś polski. 3 

Radny pastor Gerhardt mówi o prawach 
mniejszości, i © prawie zakładania szkoły, o jle 
-zmajdzie się 50 uczących. Wspomina o dawniej- 
szem szkolnictwie ewangelickiem w Król. Pol- 
skiem. Kończy słowami, że radni polacy, rozu“ 
miejący potrzebymie będą przeciwni, że dla 
dzieci niemieckich bedzie szkoła z jezykiem wy= 
kładowym niemieckim, | | i 

Frakcia niemiecka protestule przeciwko insy= 
anacjom pojedyńczych jednóstek, jakoby niemcy 
zamieszkali w Królewstwie Polskiem mieli daże- 
' pla antipolskię. Frakcja jest zdania, że językiem 
państwowym powinien być polski, Dażyć należy 
do równouprawnienia i jednęści. 8 

. Radny Wołczyński mówi o znaczeniu szkol- 
młetwa i o rch, jaka odegrał proleturjat polski w 
walce © szkolnictwo polskie. Mówca nie zgadza 
się z wywodami Holendarskiego oraz Fatersona, 
że wykłady religj! zaciemniaja sprawy wychowa- 
wcze i sprzeciwiają się zasadom demokratycz- 
mym. Proletarjat polski żąda szkół polskich. Skła- 
da wniosek, aby w budżecie podnieść poszycie 
zapomogi na szkołę zawodową rzemiosł da 100000 
marek. i zz | 

Dalej zabiera głos radny dr. Rosencwajg — 
występując przeciw mówcom, dowodzącym, że 
gwara żydowska mło jest językiem. ` N 

Roznamiętniając stę własna mową, mówca z 
patosem rzuca w przestrzeń obfite kolekcje fraze- 
sów, których brzemieniem sam sie upaja: 

„Masy żydowstwa dały nam hart i inicjatywe 
aby bronić ich praw i dażyć do tego, aby wy- 
kładowym jezykiem dla dzieci żydowskich był ży- 
dowski*. „My nie należymy do tych renegatów, 
do jakich zalicza sie radny Faterson"l! „My nie 
ułękniemy sie niczego i torować będziemy droge 
aby dziecku żydowskiemu ułatwić poznanie ży- 
cia”, „Dążyć będziemy usiln'e, aby hasła nasze zo 
stały zrealizowane. IE 

W proroczem uniesieniu przepowiada rad- 
aym Hertzowi i Fatersonowi. że zostaną w przy” 
szłości odrzuceni przez polaków i powrócą znów 
do żydów. „Może przyjdzie czas, ciagnie w zaw 
pale dr. R, że ów zasymilowany żyd Faterscn 
przyjdzie jeszcze do sjonistów.*! 

Wniosek radnego Stypułkowskiego, aby zame 
ksąć dyskusię nad sprawą szkoły żydowskiej, 
poddany pod głosowanie więtszością głosów zo- 
staje odrzucony. 

Na trybwnę wchodzi radny dr. Rosenblatt.= 
| Zbija twierdzenie jednego z poprzednich 
mówców, jakaby religia mie miała nio wspólnego 
z życiem I „rozgrzesza“ podejrzenia i poglądy 
radnego Remiszewskiego = jedynie dlatego, że 
jest pewnym łż wszelkie zarzuty przeciwko ży” 
dom nie zrodziły się w radnym Remiszewskim 
lecz inspirowano zostały przez agitatorów żydów. 

Zdaniem radn. Rosenblatta wszelkie Źródło 


 lmsynuac i przeciwko żydom powstałe wśród sa« 
7 i 


mych żydów. e i 
My, jako żyðsi, twierdzi dr. Rosenblatt, ża- 
damy swoich praw, bez których naród żydowski 


istaleć nie może. My fpowinałówy sami reog- 
trzygać o swoich sprawach. = 


«N. Kar. Łódzkiego” p. & „Naejonalizm 6 patrjo- 
tyzm” i ustęp z feljetonu fego pisma z racji zja- 
zda sjonistów. i a 
_»Cóż pozostanie zapytuje mówca: jeżeli u 
suniemy z naredu żydowskiego jego religie i ję- 
zyk? Zydzi nie są demagogami, lecz żądamy te- 
go, czego żądają masy żydowskie. Jeżeli jest 
rałejsce we Francji i Włószech dla sjonistów, to 
dła czegoż i u nas nie może być dła nich miej- 
„Dr, Rosenblatt kończy przemówienie życze- 
niem aby nie pożerać się wzajemnie i nie siać 
ia mianowicie pomiędzy polakami i ży- 
ami. ud i | Z s 
O godzinia 10-ej 


przzwodnionący zamyka po” 
siedzehie, . | 


tasme, 


Kronika i 


— W sprówie abiturjentów 
Szkoły Handiowej. Postanowie- 


niem Komisji immatrykulacyjnej Uni- 


wersytetu Warszawskiego, wycho- 
„wańoy byłych szkół handlowych, jak 
również i realnych, które dopiero w 
ostatnich czasach przekształcone zo- 
stały w 8-klasowe wyższe szkoły 
realne, w roku akad, bieżącym nie 
mogą jeszcze korzystać z prawa 
"wstępu na uniwersytet. Wyżej wy- 
mienionym szkołom prawo to ma 
hyć przyznane dopiero po 3-5h la- 
taon oŭ daty przekształcenia *w.oły. 
Z tego powodu p. Wacław f"ioss, 
dyrektor 8-kl. Wyższej Szkoły Baat- 


„ Departament 
- niezwłocznie rektorowi uniwersytetu. 


malarz i 


.Piaskowski i Przedborsła. 


— Ulgi 


główny 


NOWY KU 


nej z Wydziałem Handlowym Zgro- 
madzenia Kupców m. Łodzi, interpe- 
lował na rzecz swych wychowańców 
zarówno władze uniwersyteckie, jak 
i Departament Oświecenia Publicz- 
nego. Jakoż w dniu wozoraiszym. 
odezwą Departamentu za JN 2222 
został zawiadomiony, 1% po rozpa- 
trzeniu przez Depertament prac œ 


 gzaminacyjnych abiturjentów, proto- 


kułów egzaminów ustnych, cenzusu 


naukowego wykładających nauczy- 


cieli, oraz wszelkich innych przed- 
stawionych Departamentowi odno: 


„dnych dokumentów, maturzyści 8-kl. 


Wyższej Szkoły Realnej Kupiectwa 
Łódzkiego uznani zostali za dosta 
tecznie przygotowanych do słudjów 
w uniwersytecie warszawskim, © czem 
zakomunikował też 


— Odczyty w P., Macierzy 
Szkolnej. Koło Łódzkie Polsklej 
Macierzy Szkolne) urzadza w sobo- 
tę, dnia 37 b. m. w sali Domu Lu- 
dowego odczyt o godz. 4 po poł. 
o Grotigerze, zaś o godz. 8 wiecz. 
odczył na temat 
poeta. Obydwa odczyty 
wygłosi profesor Trojanowski z War- 


'Szawy. | 
— Z Tow. badań nad dzieómi. 


Na drueiem posiedzeniu naukowem 
polsk, Tow. badań nad dziećmi p. J. 
Abramsonówna wygłosiła referat: — 
„Wydajność pracy i zmęczenie dzie- 
ci szkolnych w 4-ym roku wojny“. 
Przedstawiwszy metody i wyniki do= 
tychczasowych badań w tej dzie- 
dzinie, prelegontka rzuciła myśl prze- 
prowadzenia w naszych szkołach 
doświadczeń masowych. a 


Zawirzała sie dyskusii, w której 


zabierali glos pp. Mikulski, Aleksan- 


drowież,  Kalisiński, Prećhnerowa, 


W celu 


zrealizowania projektu utworzono 


Specialna kamisię. 


Nauczysiela i wychowawcy, pra- 
gnacy przyczynić się do wypełnienia 
zamierzonej pracy paychologiczneł, 
proszeni są o zgłoszenie się do Tow. 
(Dzielna 44) w godzinach urzędowych 
(poniedziałki i piatki, od 5 do 6 pp.). 
dia kandydatów do 
szkoły oficerskiej. Miejscowy 
urząd zaciągu do Wojska 
Polskiego komunikuje, że niezamożni 
kandydaci do ©twieranej w dniu 1 
grudnia b. r. szkoły oficerskiej, ma- 
jący wszelkie inne pożądane wa- 
runki, prócz możności dopłacania 
kilkudziesięciu marek miesiecznie na 
lepszy wikt i ubranie, otrzymają 
prawdopodobnie odpowiednie stypen- 
dja z fundacji publicznych esłem u- 


łatwienia im osiągnięcia stopnia oti- 


cerskiego. 

Ostatni termin wznowienia po- 
dań upływa z dniem 19 b. m. Bliż: 
sze informacje w G. U. Z. — Aleje 
Kościuszki 1. | 


|  — Mowa insicukcja. Delegacja 
Dr. Rosenblatt przytacza i krytykuje arłykuł 


Niesienia Pomoey Biednym .wypraco- 
wała dla dzielnie zapomogowych no- 
'wą instrukcję, w której scisle okre- 
Slona została ich działalność. Zada- 
niem dzielnicy test: a) sprawdzenie 
przez odpowiednich urzędników sta- 
na materjalnego i rodzinnego zgła- 
szających się biednych; b) wydawa- 
nie opinii o potrzebie udzielania tym- 
źe zapomóg; o) wypłacanie asygno- 


„wanych zapomóg tym petantom, któ- 


rzy okazali się biednymi i niezdol- 


nymi do pracy; d) wydawanie opinii 


o stanie msterjalnyń różnych osób 
ma prawe otrzymania świadectwa w- 
bóstwa. i p rihn 
Dzielnicą zawiaduje: zarząd, w 
skład którego wchodzą 4 honorowi 
dzielnicowi — obywatele miasta, oraz 
sekretarz, = | 
— Puścizna naukowa, Książki, oraz przed- 
misty naukowe, pozostałe po zmarłym  dyrekto- 
rze kolei elektrycznej łódzkiej, ś. p. I. Witkow- 
skim, będą oddane do rozporządzenia dyrektora 
wyższej szkoły realnej Kupieetwa łódzkiego, 
p. Klossa, dla dokonania podziału pomiędzy od- 
pówiednie instytucje. l M 
— ZRoła Pomocy dla legje- 
mistów. Zwyczajem lat ostatnich, 
Koło Pomocy dla legionistów pol- 
skich urządza w Teatrze Polskim 
uroczysty obchód rocznicy powsta. 
nia listopadowego w dniu 29 b. m. 
Na program złożą sie: przemówienie 
na temat bohaterskiej walki o nje- 
podległość oraz premjera „Nocy li- 
stopadowej* Wyspiańskiego. © 


„Wyspiański jako 


dniowej Me 14. Złodzieje otworzyli drzwi 


RIĄR LOOZKI—tt fstopaśn 1017 roke, NEA 


Spodziewać się należy, że wiele 
kość utworu i chwila narodore! 
rocznicy zapełni widownią da ostat- 
nłego miejsca, jak te było w ubie 
głym roki | 

Wobas nrzewidywanego pokupu 
na bilety, Koło Pomocy, nauczone 
meszłorocznem doświadczeniem, radzi 
wcześniej zapownió sobie miejsca 
i w tym celu już od dnia 15 b. m. 
otwiera sprzedaż biletów w lokalu 
swolm ful. Benedykta 22) sudziennie 
w godzinach od 6 do 8 wieczorem. 
Znaczna część biletów została już 
gamówiona -— kto więc zgłosi się 
woześniej, otrzyma lepsze miasjsce. 


=- Fariak. Magistrat łódzki posta- 
nowił założyć na tarytorjum w koń- 
eu ulicy Ogrodowej tartak dla przy- 
gołowywania “desek, oraz obróbki 
budulcu i msterjałów drzewnych, 
przeznaczonych do budowli. 

— Nowy skład węgla. Macistrat 
łódzki w przyszłym tygodniu olwiera 
na placu akc. Poznańskich przy ul. 
Ogrodowej Ne 30 — nowy skład we- 
gla i drzewa, w celu rozszerzenia 
dotychczasowe! sprzedaży materiałów 
opałowych, a tem samem załlatwia- 
nia mieszkańcom nabywania tych 
artykułów. E 

— Z komisji kuckennorgospoedarczej: 
Wczoraj, na posiedzeniu Komis! kuchenno-go= 
spodarczej robotników chrześćlańskich. pod prze” 
wodnietwem ks. Kaczyńskiego, między fnnemi, 
załstwioso sprawy nastepujace: 1) postanowiono 


"podwyższyć płace pracownikom kómisjł, dostar- 


czelacym prodnkty dla tanich kuohęn, da wyso- 
kości 25 mk. tygodniowe: 2) postanowiono przem 
nieść kierowników z kuchni f% 8 do kuchni W9 
i odwretnia. Przyjeto do w'adomości, że skłedni- 
aa ofiarowała zapesy małarjała przerneszona 
specialałe na szycie fartucków dla personełu 
kuchen. 

— Zbyt chielka. W okresie od 15 do 28-go 
października w sklepach komitetu rozdziału chłe- 


ba f maki snrzedano 166551 mieszkańcom 842892 


funty chleba. 


w ZPegołowia Rałunkowago. Uwzgle 
dniajac trudne warunki życia, zarzać Pogotewia 
Ratunkowege zedniósł pensje wszystkim pracu= 
fącym lekarzom o 40 proc. Obecnie każdy znich 
pobiera po 200 mk, miesięcznie. | 


— Obłąkana. Dnia 8 b. m. o pół- 


nocy w pobliżu toru kolejowego przy 
dworcu Kolei Warszawsko - Wiedeń- 


skiej zatrzymana zostala umysłowo: - 
chora dziewczynka, licząca olola 


lat 16, która nie posiadała żadnych 
papierów Jlegitymacyjnych i nie mo- 


-gła nazwiska swego wymienić. | 


— Umieszczono ją chwilowo w przy- 


tułku dla żebraków ; wszelkie usiło- 


wania w celu otrzymania danych, ty- 
czących się zbłąkanej, nie odniosły 
dotychczas skntru. 

", Ktokolwiek mógłby udzielić in- 
formacji o rodzinie wspomnianej! 
dziewczynki. nroszony iesi o zułosze- 
nie sie da B'ura Delepacji N. P. B. 
(Nawy Rynex M 1) w godzinach biu- 
rowych od 8—1 i od 8—6 pyp.*. 


Czyje skezypce?  Dodozas 
rowizji w jednem s mieszkań przy 
ul. Mickiewicza Ne 1 (w Chojnach) 
znaleziono stare skrzypce w futerale, 
oraz cyrkia, Ponieważ zachodzi po- 
dejrzenie, ża instrument ten pocho- 
dzi z kradzieży — policja kryminal- 
na podaje do wiadomości osób zain- 
teżesowanych, że skrzypce można 0- 
bejrzeć w Wydziale kryminalnym, 
Olgińgka 5, w l-ym komisarjacie. 
= W sprawie pomocy dla żydów: 
W sobotę wieczorem w lokalu żydowskiego t9W- 
dobroczynności, odbyło sie nos'edzenie, zwołane 
przez d-ra Braudego i d-ra Rosenblatta w spra” 
wie podziała otrzymanych z Rosji 75,000 mk. 
dla tutejszej biednej ludności żydowskiej. Otrzy” 


mano z Kopenhagi wiadomość, že w Roasii ze”- 
„brano dia biednych żydów w Polses 700,000 rb.. 


z której to sumy przyznano dla Łedzi 125,000 
rubli. Wobec tego, że przekazanie tych pienie- 
dzy z Rosji jest bardzo trudne=-z inicjatywy kó- 
mitetu w Kopenhadze, komitet sjonistyczny, oraz 
żydowscy kapitaliści prywatni zdeponowali a con- 
to tych 700,000 rb. około 400,000 mk. Z tych 
pieniedzy przybyło już do Łodzi 75,000 mk. 

Dia podziału nadesłanej sumy zorganizowa- 
ny. został specjalny komitet, w skład którego 
wchodzą w większości nacjonalistyczni redni 
żydowscy. E l a 
- Wypadki kradzieże. 
— 2 okna. W domu JE 25-przy ul . Karola 
wypadła z okna Il-go piętra 65-letnia Sapienowa 
i odniosła ciężkie obraźćnia ciała. S. odwiezio- 
na zostałą w karetce Pogotowia do kliniki przy 
ul. Podleśnej. : WE 
— GCzelni rahkusie., Niezwykle śmiałej kra 
dzieży dokonano w nocy z poniedziałku na wto- 
rek w mieszkaniu p. Bornsteina przy ul. Połu: 
wej- 
Ściowe po' uprzedniem wykrajaniu w nich Sele 
ru, następnie Gdurzyli śpiącego gospodarza ja- 
kimś narkotykiem, poczem wyjęli mu z kieszeni 


, klucze i otworzyli szuflady biurka å. ‘szaf. 


Że związków i stewarzyszeń 


X Ze stow. polskich kuscóW i poze- 
mystowców chrześćjarn. Pod przewQde 
nictwem prezesa p. Jana t.Owosisiskiega, Odnyła 
się wczOraj posledzenie zarzału Stow. polskich 
kupców i przemysłowców chrześćjan, na którom 
załatwiono sprawy następujace. 

Przyjęto do wiadomoścć', że członkowie sio 
warzyszenia właśćicieli stlenów kolan. ains we 
nych odbyli zebranie organizacyjne, w celu siwa 
rzenia specjalnej sekcji przy stow. polskich ku» 
ców * przemysłowców.  Zcrjan'szowana  sskcią 
zacznie działać z chwila wyboru własnego za 
rządu. 

Postenowiono w dniu ZJ lstepada o nod 
7 i pół wieczorem zwołać gó ne zebranie mie. 
slęczne członków, celem re:ważsnia szsrenu pr. 
nych spraw. 

W nadchodząca niedziele urza”Z na 
dla członków pogadanka z dziedziny hanil ws e. 
konomicznej, która wygłosi p. Nowosielski. 

„ W poczet członków przyjeta mastepujących 
kandydatów pp. Stefana Hipeliia Ciesielskiego 
Tadeusza Wagnera, Edmunda  Stachlewskięgo z 
Łodzi oraz Pawła Altenbergera z Pabianic. 


Teatr I Mazyka. 


Tentr Polak! Cegielatania 63. 


Dziś. w środe, dnła 13 listop. o godz. 7 ipói 
wieczorem „Dziady”. 


= Jutro, w czwartek, dnia 8 listop. 0 godz 
7 i pół wiecz. premiera „Idjota* dramat w 3 ak- 
tach (6 odsł.) wedl powieści Feodora Dosto 
jewskiego. 


bedzię 


Z Towarzystwa Muzycznego irm. 
l Szopena. | 


Zarząd Towarzystwa organizuje „chóry ora: 
teryjne”, w celu wysiawłenia, wspólnie z Ł O 
S. większych oratorjów. 


Osoby, życzące sobie brać udział w chórach 
Oratoryjnych, moga się zapisywać ma liste chó 
rów w kancelarii T-wa Muzycznego im. Szopena. 
Alela Kościuszki (Spacerowa) Ne 40, ccdsienn'e 
(prócz niedziel i świąt) od 5 i pół do 7 w. 

Pożądane byłyby osoby, które już śpiewa?» 
w większych zespołach. | 
pPod Zilełóną Gwiazda“. 


Zapowiedziany ns dziś wieczór „Pod Z'alo- 
na Gwiazdą" wzbudził dużs  załnteresowani= 
wśród zwolenńików esperanta. W wieczorze tym 
wazmą udział pp? H. Cymerman (odczyt w jeż 
niemieckim); T. Ocetkowska z Warszawy (śpiewi. 
Wiktor Bienański i Miła Sokolska (deklamacial. 

' Pozostałe bi'ety nabywać motna z wypzży” 
czalni książek A. Straucha przy ul. Dzielnej 
JE 12, a od godz. Spo poł. w kasie sali Kcncer 
wej. ' i 


Łócziza firkiesżra Gym ieniczna. 


Prògram V koncostu symfeczznago L. O 


> 
w 


s 
w dniu 19 b. m. zapowiada wyłócznie dzieła B 
ethovena Wzkcnana bedzie VII Symfonia F dui 
Solista prof- Zbigniew i rzewiscki, jedsa z na 


leoszych spółczesnych nian'stów polskich, jak go 
nazywa Brzeziński w „Kurierze Warszawskim” o- 
degta z tow. orkiesicy koncart fuiepjanuwy E4- 
dur. Dyrygent Br. Szale. 

Bility do naoyc'a w kasie E.O. S. 
chrazów G. Restel, Piotrkowska 843. 


(skład 


soon a ana 


A sali Koncertowej, 


IV konuari symfoniczny, która: 
go solistą był nestor wielonczelistów, 
profesor Juiiusz Klenge!, cieszył się 
artystyczaia niemniejszem powodze- 
niem, niż trzy poprzedpie. 

Prof. Klengel odegrał koncert 
wiolonczsiowy D-dur, J. Haydna 
i warjacja na temat „Rococo“, P. 
Czajkowskiego. Artysta zachwycił 
słuchaczów nadzwyczajr., czystością 
tonu i świetną techniką. Tak czyste 
flażolety przy wielkiej technice dają 
nam pojęcie o niezwykłej szkołe. 
Ośmielam się jednak zarzucić p. 
Klenglowi pewną sztywność inter- 
pretacji i niezbyt głęboki ton, co 
niewątpliwie jest rezuitatem dłnyo- 
trwałej pracy pedagogicznej, która 
znieczuliła grą artysty, czyniąc ją 
zbyt akademicką. To wszystko nie 
obala nadzwyczajnej szkoły Klen- 
gla, którą należy podnieść z całem 
uznaniem. 

Orkiestra symioniczna pod kie: 
rankiem p. Bronisława Szulca, wye 


konala: uwerturę do op. „Filet zaczaw 


rowany*, W. Mozarta i Suitę symio- 
Biczną, osnutą na tle baśni: „Tysiąc 
i jedna noc” pod tytułem „Schehe- 
rezade”*, N. Nimskiego-Korsakowa, 
w której p. M. Chwat, ładnym to- 
nem, aczkolwiek niezupełnie ozysto, 
wykonał solo skrzypcowe. e 

Z koncertu wyniosłem wrażenie, 
że Łódź ma ognisko rzeczywiste: 
kultury muzycznej, z którego saa 
jednak korzystać potrafi. 


gta 
RES OSER AO 
Sz. Prenumeratorów na- 


szych, zalegających w opłacie, pro 


„słmy o uregulowanie rachunków. 


E 


B Warszawę >= 
- Otwarcie uniwersytet. —. gm. 
 Onegdaj w godzinach połuđnio- 
rych w sali głównej b. pałacu Ka- 
imierowskiego odbyła się uroczyste 
mmatrykulacja kilkudziesięciu studen 
„sk i studentów nowo-otwartego uni- 
versytotu warszawskiego. — Uroczy” 
 ;tość otworzył rektor Brudziński, wi- 
tłając gości z dyrektorem departamen- 
- [m oświaty, Pomorskim na czele. 
"Z kolei zabrał głos p. Pomorski, 


- pmawiając stosunek władz oświato- 


wych państwa do wyższych nezelni, 


wą opieke. 500 > 
~. Ze sprawozdania okazuje się iż rok 
Il-gi, acz gorszy od pierwszego, nie 
był jednak jeszcze zmarnowany. Senat 
odbył 47 posłedzeń, Budżet Wszech- 
nicy wynosi marek 1,900,850. Posiada 
ona 1,685 słuchaczów, w tem 185 stu- 
dentek. Na kursa farmaceutyczne u- 
częszcza 120 osób. W końcu omówił re- 
ktor działalność prosektorjum, bibljo- 
teki uniwersyteckiej, archiwum i se- 
‘Minaj | u. e ro aap 
|| — Na 22 geometrów, którzy świe- 
żo ukończyli kurs na politechnice 
warszawskiej, znajduja się 8 żydów, 
którzy są pierwszymi geometrami ży- 
dowskimi w Polsce. . yi 
- Wypadek cesarza Karola. 
Do „Vossische Ztę;” doBosza z Gorycji je” 
< gzcze następujace szczegóły wypadku, któremu 
legł cesarz Karol, powracając dnia 10 b. m. sa- 
mochodem z wyełeczki do Gorycji i Palmanova: 
W pobliżu Rady usiłowano przejechać sa- 
-mochodem przez jeden z potoków Isonza, przed 
kiiku dniami feszcze bardzo płytki. Samochód 
Jednak cesarski 
wielkiej tamy, na miejsca głębsze, wskutek czego 
woda załała motor I samochód nie mógł Się ra- 
szyć z miełsca. Nadjeżdzającemu właśnie samo- 
.shodowi cłężarowamu połecono wyclagnać ob- 
mywany przez fale samochód cesarski Ale i w. 
samochodzie ciężarowym motor przestał działać. 
Wówcząs strzelec przyboczny cesarza, Reisen” 
biehler i wachmistrz kompanii cezarskiej gwere 
dji przybocznej, Tomek, wskoczyłi na tame, aby 
„przenieść monarchę na ląd. | M 
Pod nogami jednak strzelca usunęły sie ka- 
mienie tamy i w Jednej ehwi porwany przez 
Sale, znalaz? sle w wirze wezrbranej przez gwal- 
towne deszcze rzeki. Cesarz, widzac. strzelca 
w niebezpłeczeństwie, nie chełał go puścić, wach- 
mistrz zaś Tomek nie chciał puścić monarchy 
wobe czego fale porwały wszystkich trzech i po- 
niosły przez tamę w wir rzeki. | 


W tej chwil krytyczne! nadi echas? nad rzeke 


„światy przyobiecał oficjalnie twoskli- 


| gamochód szwagra cesarskiego, ka. 


wedy tak, jak stał, w futrze i przy broni, aby na-. 
dążyć z pomocą cesarzowi. Do wody. wskoczył 
również oficer, klerulacy tego dnia samochodem 
cesarskim. Ale i jeh porwały fale. Wreszcie 
wszyscy zdołałl uczepić się wierzby, rosnacej 


w łeżysku ważbranej rzeki. Tymczasem madbie- 
ało dwu oficerów 1 podążywszy w dół rzeki, 


nsiłowało ratować unoszonego przez prad mo- 
_ narche l jego towarzyszów przez podanłe im 
_z brzegu znałezione$ żerdzi. | 

Żerdź ta jednak okazała się za.krótka. Zawtą- 
piono ją więc przez znalezioną wśród nadbrzeż- 
nego błota długą, ciężka belkę, która przeniesło- 
no ma brzeg rzeki z ogromnym wysiłkiem i ple- 
bezpieczeństwem, gdyż ustrój wybrzeża utrudnia” 
niezmiernie akcję ratunkowa. Co krok niosłący 
cisżką belke zapadali w błoto, a gdy wreszałe 
dotarto do wybrzeża, to w odległości metra od 
niego zabrakło ratownikom gruntu pod nogami, 
a wóda kotłowała sie, tworząc wiry straszna. 
Pomimo to kilku szoferów, nie zastanawiając się 
ani na chwile, pospłeszyło do wody, aby razem 
z oficerami utworzyć łańcuch, łączący brzeg 
z miejscem wypadku. no_.6 o de 

Cesarz, znałazłszy jaki taki punkt oporu 
w pochylanej wciąż przez prąd wody, słabej 
Wierzbie, nie stracił ani na chwilę przytomności, 
choć zanurzony był w wodzie po szyję. Na we- 
zwenia ratowników swoich odpowiadał głosem. 
spokojnym i stanówczym, a gdy nakoniec, po 
wielu usiłowaniach, zdołano utworzyć połączenie 
pomiędzy wierzbą 8 zapądającem się wybrzeżem 
| wydobyto cesarza 5 a 
nzrchy był ratunek szwagra i wiernych towarzy> 
szów, walczących jeszcze z falemi. Pozestał więc 
na wybrzeżu, dopóki wszystkich nie wydobyto 
z rzeki. Słońce Już zaszło; zanim ukończono 
dzieło ratunku, AA Męża, 
i Cesarz czuje się dobrze. Tej samej | eszcze, 
pocy wysłuchał raportów. = 0 000000 

Z Wiednia donoszą, że. wobee uratowania 


cesarza Karola m niebezpieczeństwa, gmachy rzą 


dowe, mie'skie i wiele prywataych  przystrojons 
flagami. m | © ALAEĆ, 


Wieczorem odprawiono w katedrze św. Szcze- 


pana nabożeństwo dziękczynne, na którem obec- 
- pa też była matka monarchy, arcyksiężna . Marja 
- Józefa i mnóstwo publiczności. RAA 

© Na wieść o szozęśliwem uratowaniu cesarza 
zebrała sie leż na posiedzeniu nadzwyczajna rada 
ministrów. : | RE 


Sloyd george o sytuacji. 


Agencia Havasa donosi z Paryża: 


ña obiedzie, wydanym przez prezy- 
dənta francuskiej izby poselskiej DA 
aześć Lloyda George'a, ten ostatni 


wpadł przytam. tuż powyżej nie- ` 


ks. Parmy, Wi-. 
dzae, co się dzieje, ksłaża rzucił sie pierwszy do 


spłonęło. | | 
Płomienie wojny domowej egar- 


na ląd, pierwszą myślą mo-. 
spraw jego republiki. 


CURIER ŁODZEI -14 Mstopan 10% rowu ___ 


wygłosił mowę, w której powitał u- 
tworzenie rady sprzymierzeńców. : - 


Promjer angielski wyraził ubołe- 


wanie, że w braku czasu nie zapyta- 
no o radę Rosji i Amsryki. Nastop- 
nie Lloyd George wywodził: = — 

po Jeżeli nie posunęliśmy się na dro- 
dze zwycięstwa, wina nie spada tutaj 


ną naszą armję i flotę, polega ons 


na braku zgody w kierownictwie 
wojny. Tragedja serbska, katastrofa 
rumóńska i upadek siły militarnej 
Rosji wszystko te dowodzi, że Fran- 
cja, Anglia, Rosja i Włochy prowa- 
dziły oztery wojny zamiast jednej 


An der | jedynej. W roku 1917 ujawniło się 
którym w imieniu departamentu o- t 


kið samo nieszczęście z tego same- 


M i z 


gó pówódu, gdy przecież front wło- 
ski jest równie ważnym dla Angliji i 


Francji, jak dla Niemiec. Do nicze- 
goby nie prowadziło zaprzeczanie do- 
niosłości tego nieszczęścia. 


.,, „Kiedy my wedrzemy się ną jeden 
„kilometr w tinje nieprzyjacielskie, 


„kiedy zdobędziemy jedną wieś lub 
„weźmiemy do niewoli setkę jeńców, 


nie możemy wprost wyjść z podziwu. 
Zresztą bardzo słusznie, są to bowiem 
oznaki raszej przewagi i. rękojmie 
zwycięstwa. Co jednak powiedzieli- 
byśmy, gdybyśmy się wdarli w linje 
nieprzyjacielskie głęboko na 50 kilo- 


metrów, gdybyśmy wzięli 200,000 jeń- 
ców i | 


zabrali 


przeciwnikowi 2,500 


Chaos na tle wojny domo= / 


EK wej. w». 

. De Haparandy i Sztokholmu na= 

pływają ciągle jeszcze sprzeczne 
wiadomości o sytuacji w Rosji. 

To tylko zdaje się być pewnem, 

iż wre tam z całą gwałtownością 


"wojna domowa. 


= Podczas, gdy maksymaliści ujeli 
władzę w Potersburgu, Kronsztadzie, 
Szliselburgu, Archangielsku, Mińsku, 
„Włodzimierzu Wielkim, Twerze, Char- 
kowie i wielkim okregu przemysłów 
wym Iwanowo-Wozniesieńsku, z wie- 
lu innych miejscowości donoszą © 
wybuchu kontrrewolucji. | 

- Centrum tego ruchu znajduje się 
w Nowo-Czerkasku i w Rostowie nad 
Donem. | | Ż E £ 
e. ódzcy reakcji na czele 
wojsk kozackich, skierowali swe 
pierwsze uderzenłe na Kaługę. 


i ranionych, kiłkadziesiąt domów 


nmęły również Kaukaz, gdzie walki 
miedzy nacjonalistami a maksyma- 
Jistami dosięgły rozmiarów przeraża- 
jących. | | „+ 

| Tyflis znajdułe się już bezspor- 
nie w ich rekach, podobnisż Batam 
i Baku. | k 


Kozacy kubańscy ogłosiłi obwód 


swój za niepodległą republikę demo-- 


kratyczną. i 
Prezydentem nowej rzeczypospo- 
spolitej z tytułem atamana obrany 


został pułkownik Filomenow. 


_Ujął on silnie władzę w swe re- 
ce i organizuje obecnie gabinet mimi- 
Jest on zresztą przeciwnikiem 
zarówno maksymalistów, jak i 'mini- 
malistów i ogłosił uroczyście, że 
jako wybrany przez lud atamanem 


niepodległej rzeczypospolitej Kubań- 
amanta Stę 


skiej, nie dopuści i SERA 
ebcych JMOCAPSTW do Torret 


Według depeszy, otrzymanej z Ha- 
parandy przez „Svenska Dagbladet", 
władza bolszewików rozciąga się je- 


dynie na teren Petersburga, Kron- 


sztata i Helsingforsu, czas gdy 
w Moskwie Rodsianko u Eacało 
próbują utworzyć przeciw-rząd. 

Jak donosi „Nowają Żizń*, cen- 
tralny komitet połączonych socjal- 


„demokratów postanowił uformować 
jednolity rząd socjalistyczny, wyklu- 


czający jednak bolszewików. Co wię- 
cej, panuje chęć bazlitosnego zwał- 
czania ruchu bolszewickiego. Popie- 


„rający ten projekt mieńszewicy za- 


stanawiali się nad kwestia, czy mają 


opuścić Petersburg i sa golowi udać. 


się na front, aby tam stworzyć rząd 
demokratyczny. Kiereńskij znajduje 
się już na froncie. ` 


Przewrót w 


"Podczas walk ulicznych po oby- 
dwu stronach było wielu zabitych 


najlepszych dział wraz z olbrzymią 
masą amnnisłji i prowiantu. .. 
Stopień, w którym możemy prze- 
szkodzić, ażeby z tego nieszczęścia 
nie wynikła cała katastrofa, zależy 
ed mniej lub więcej szybkiego i do- 
skonałego urzeczywistnienia niezbęd- 
nej jednolitości wszystkich frontów 
koalicji. Wyższa rada, jaką właśnie 


stworzyliśmy, będzie miała rzeczy- - 


wistą władzę w dziele spajania nsi- 
łowań, a wtedy conna zapłatą bedzie 
zwycięstwo. Praonąłbym być w sta- 
nie wyliczyć, ile pomyślnych okazji 
i okoliczności przeoszyliśmy wskn- 


tek braku wspólnego myślenia i dzia- 


łania: | E | 
|... Przez partykularyzm wojna prze- 
dłużyła się, a dzięki jednolitości nu. 
legnie skróceniu. Jeśli nasze usiło- 
wania, zmierzające do spojenia w je- 
dno naszych działań, staną się fak- 
tem, wówczas nie wątpimy w wynik 
wojny, bez względu na to,co, się tam 
stanie w Rosji, czy z Rosją. = — 
„Nie należę do tych, co zwątpili 
w Rosję, ale nawet wtedy, kiedy sa- 
ma Rosja zwątpiłaby w siebie, osta- 
nie się moja wiara w ostateczny 
tryumf sprawy koalicyjnej. Zapew- 
niam panów, že zwyciężymy, pra- 


gnąłbym wszakże, abyśmy zwyciężyli 
jak najprędzej i kosztem jak najmniej- 
szych ofiar. WESA aaa: A 


ARKO RBL OWI U RÓ ZRODLO ZEG 
ES $ a EB. 


Londyński „Times“ dowiaduje 


„się z Petersburga pod datą 10-go li- 
"stopada: | 2 


Kiereńskij przybył w środę do 


Ługi, której garnizon stanął po stro- 


nie Rządu Tymczasowego. W piątek 


Kiereńskij przybył do Gatczyny, któ- 


rej załoga uczyniła to samo. 

Pozatem krążą pogłoski, że wiat: 
ne rządowi wojska przebywają w oko- 
licy Petersburga, z Finlandji zaś zbli- 
ża się dywizja kozaków. 

Związek kolejowy przeszedł w ca- 
łości na stronę komitetu ratunkowego 
i oświadczył, że nie będzie dłużej 
słuchał rozkazów extremistów. Jest 
to wielki cios dla ruchu extremi- 
stycznego, któremu obecnie wyma- 
wiają posłuszeństwo również urzęd- 
nicy pocztowi i telegraficzni. 

Związek urzędników państwo- 


"wych zakomunikował swym ezłonkom 


w 16 urzędach państwowych polece- 
nie przerwania pracy w celu utru- 
dnienia roboty Leninowi i jego stron- 
nikom. Urzędnicy państwowi oddałi 
się do rozporządzenia komitetu ra- 
tunkowego. Donoszą dalej, że większa 
część załogi moskiewskiej oświad- 
czyła się za Rządem Tymczasowym. 
Decyzję poprzedziła wałka w Kremlu 
ze stronnikami extramistów. Korniłow 
uciekł z więzienia i przybył do Mo- 
skwy. Podobno Rodzianko ma w Mo- 


_skwie zająć się utworzeniem rządu. 


Na żądanie generała kozaskiego, 
Kałedina, Korniłow ogłosił się ketma- 


"nem kozackim. 


Wszyscy umiarkowani soojaliśoi 


opuścili instytut Smolny i przyłą” 


czyli się w ratuszu do komitetu ra- 
tankowego, na którego czele stoi bur- 
mistrz Petersburga, Schröder. 


„Dagens Nyheter” donosi z Ha- skie 


parandy, że połączenie rosyjskiej kwa- 
tery głównej z Petersburgiem zostało 
przerwane, wskutek czego brak ko- 
munikatów z frontu. O zamiarach 
wiadomo. 


śŚcielnaj kozaków w Petersburgu, stra- 


cit o tyle na swej popułlarneści, że 
prawdopodobnie nie utrzyma się na 
ezaóle rządu. Stąd powstały pogłoski, 
że najbliższym premierem Rosji be- 
dzie Rodzianko lub Korniłow. krę 

Finlandja pozestaje bez general- 
gubernatora. Lenin wysłął w tym cha- 
rakterze do Helsingforsu marynarza 
Szyszkina, finlandczycy jednak nie- 
wiele sobie z niego robią. | 

Od piątku nie nadeszia tutaj ani 
jedna depesza z Petersburga. © | 

Powszechnie panuje przekonanie, 
że wskutek najświeższych przewro- 
tów politycznych w stosicy Rosji po- 
iączenie telegraficzne zostało prze- 
TWane. | | WA 

Jsden z dzienników miejscowych 
donosi, Że pemiędzy wojskami bol- 


„eelach agitacji antysemickiej. 


r. EJ 


szewików, e armją Kałedłna, Korni- 
łowa i Kiereńskiego, pozostającą pod 
rozkazami Aleksłejewa, doszło da po: 
rących wake. — 02 
2 tego powodu bawiący tutaj 
zwolennicy Lenina odłożyli znowu 
swój odjazd do Petersburga, płano-- 
wany początkowo na chwilę wybuchu 
kontrrewolucji. | 
|. „Politiken* dowiaduje się wszakże 
ze Sztokholmu, że ostatniej] nocy na- 
deszła tam pówna liczba prywatnych 
depesz pałersburskich. Jedna z nick 
opiewa, że komisja główna zjedno- 
czonych soejal'- demokratów postano- 
wiła utworzyć ' ministerjam socjali- 
styczne, z wykluczeniem jednak bol- 
szewików. Qi ostatni są jednak zde- 
cydowani, zwalczać wzmiankowane 
ministerjum wszelkimi środkami. 
. W sobotę przybył do Torneo po- 
ciąg kurjerski z Petersburga, co zda- 
je się przeczyć pogłosce, jakoby ko- 
munikacja kolejowa pomiędzy Hel- 
singforsem i Petersburgiem była 
przerwana. Konsystujące w Finlandii 
wojska nie otrzymały dotychczas ja- 
kichkolwiek wiadomości e wydarze- 
niach petersburskich. | 
|. Ostatnie dzienniki otrzymane w 
„Haparandzie z Rosji zawierają đonie- 
sienie, że komisja żywnościowa mu- 
siała zawiesić swe czynności i ogło- 
siła, że nie jest w stanie znaleźć nie. 
zbędnych dla wyżywienia wojski lu. 
dności środków żywnościowych. 
' Tajemnicza cisza. 
„Lokal Anzeiger” pisze: „Brak 
wszelkich wiadomości z Petersburga, 
który rozpoczął się już w sobotę 
wieczór, i podczas dzisiejszego przed: 
południa pozostał box zmiany. Ani 
jedno dostesienie nie nadeszło z nad 
Newy. Jak wynika z informacji nas 
szych stałych korespondentów ze 


Sztokholmu i Kopenhagi, również i 


tam nie nađesziy żadne depesze z. 
Petersburga. ne nie wynika te ze. 
zniszczenia dratów  telegraficznych, 
dowodzi fakt, zakomunikowany nam 
ze Sztokholmu, że w przeciwieństwie 
do wiadomości politycznych, nadcho- 
dzą tam stałe z Petersburga depe- 
sze treści handlowej.  Zastanawiają- 
cem jest także, że i Kiereńskij, któ- 
ry jakoby znajdował sią w posiada- 
niu głównsj stacii iskrowej, również 
nie dajo sis znać o sobie.  Możne 
wnosić z tego, że nie ma on nic po- 
myślnego do doniesienia". 
Pnzeciw Żydom. EZ 
Powstanis maksymalistów 66e- 
nłane jest przez prasę angielską wy- 
czekująco. Część prasy konsetwa- 
tywnej nadużywa ruchu na w 
"Nie: 
które dziessdki usiiują drogą dowo|-- 
nego tłumaczenia powsych nazwisk 
rosyjskich dowieść, że nismał wszy- 
sey maksymaliści sa w lstosło 4y- 
dami. „Mesningpost” i usdobne pi- 
sma żądsią przyŚpieszssa imterwa:- 
cji Japonii £ Ameryki, ersa obudze- 
nia się „iadynie sawal | istot 
nej Rosji”, która nigóy uło maprze 
się swych sprzymierzańsów. Dzien- 
niki w rodzaju „Timesa”, które gwe- 
go czasu opowiedziały sią za Kort: 


dłówem i przeciw Kiersńsziemu, Gzim- 


ki ostatnim wypadkom znów wy=si=- 

pują z ostrą krytyką rządów Kiar:ń 

Posłowie koalicji wobec 

; Rosji. | r 
Według doniesień, otruymanych 

przez Helsingfors z Peotersbnrga, de- 


cyzja ambasadorów i ów peter- 
sburskich ca de : łanowedaka w=sglę - 
dem RA OWIBZANY za ków POSF j- 


skich, terymana jest w tajemnicy- 

Przedwczoraj odbyła się znowu 
w Petersburgu konferencia dypłoma- 
tów koalicyjnych u Buchanana. We- 


dług pogłossk dalszy rozwój sytuacji 


może doprowadzić do poważnych 


kroków ze strony koalieli. 


. Zebrani ambasadorowie postano- 


wili pozatem w żadnym wypadku nie 


nawiązywać stosunków urzędowych 
z rządem bolszewickim, oraz natych- 
miast opuścić Rosją, gdyby istotnie 
cała armja przyłączyła się de Rady 
robotniszo żołnierskiej. ZUR 

Niemniej jednak Buxshanan zło» 
żył w czwartek wizytę w instytucie 
Smolnym. | 

Walki uliczne, OE 

Agencja Havasa donosi z Pe- 
tersburga pod data 13 lisionada:: © 


Wojska rządowe wkroczyły ĉo Pe- 
tersburga: Samochody opancerzone 
podięły walkę m maksymalistami. 
Tego samego dnia o godz. 4 m. 20 
ho południu Agencja Havasa komu- 
nikuje: „Ogień , karabinowy trwa. 
Wojska rządowe znajdują się jeszoze, 
iak się zdaje, w niewielkiej sile. 
Sensacyjna pogłoska, | 
_ Niektórzy ze zbiegów rosyjskich, 
którzy przybyli tu wczoraj, twierdzą, 
$» wiadomość o aresztowaniu ezłon- 
ków rządu tymezasowego jest nie- 
- prawdziwa i zmyślona została przea 
- solszewików dla nadania większego 
inaczenia ich zwycięstwu.  — 
Według zapewnień tych zbiegów, 
ministrowie wydostali się podziem- 
nem przejściem z pałacu zimowego i 
schronili się do ambasady angielskiej. 
Opuszczają oni narazie w towas 
rzystwie Buchanana Rosję, a Tere- 


na konferencję koalicji. | 
W przeddzień rozwiąrania. 
„Daily News“ domosi z Peters» 
burga; O wojskach Kiereńskiego w 
Petersburgu nie otrzymano żadnych 
dalszych wiadomości, Na przodmie- 
ściach pobudowano okopy. 
iotewskie, będące po ] 
 tymezasowego, zajety dworzec kole- 
jowy na finlandzkiej Hnji kolejowej, 
w edległości 80 mil od Petersburga. 


szozenko udaje się wprost do Paryża 


Petersburg we włńdzy Kor- 


niłowa 

Według doniesienia 
sztokholmskiego „Socialdemokraten“, 
Korniłow na czele swoich wojsk 


wkroczył do Petersburga i opanował 


miasto, wyjąwszy dzielnicę robotni- 
czą. Garnizon przeszedł na jego stro- 
ne. Kioreńskij znajduje się z wojska- 
mi swami w Gatczynie. Dyplomaci 
zagraniczni nawiązali kontakt z Kore 
niłowem. Na krótko przed jego 
= wkroczeniem do Petersburga maksy- 
- maliści w drodze publicznego ogło- 
szenia znieśli prawo własności. Te- 
raz zaś oszańcowali się w dzielni- 
cy robotniczej, a kapitulacja ich 
jest już tylko kwestją kilku godzin. 
, Przywrócenie rządi tymcza” 


sewego. eo 
Według doniesienia „Daily Te- 
legraphu“, Maodonald otrzymał z 


Petersburga depeszę od Kiereńskie- 
zo, w której ten komunikuje, i$ wła- 
iza rządu tymezacowoge została 
przy WTrósoną. | 


_ Komunika! niemiecki, 
BERLIN. (Urzędowo) — — — — 
Wielka Kwatera Główna 18-40 


listopada. | 

| Zachodnia widownia. wojny. 

n ront wojsk gen. feldmarszałka 
Ks. Rupprechta Bawarskiego 

= We Flandrji odparliśmy ogniem 

i kontratakiem silne oddziały wywia- 


dowcze, wysłane wczesnym rankiem 
przeciwko stanowiskom naszym przez 


Wojska 
stronie rządu 


dziennika. 


bełgijiczyków w obwodzłe Izsry, oraz 
przez anglików na froncie bojowym. 
-- Walka artyleryjska była słabszą, 


nt dni poprzednich. Wieczorem 
wzmógł się ogień pod Dixmuiden i w 


kilku odcinkach głównego pola walki. 


- Front Niemieckiego Następcy 
Sa Tronu. 
Na północ od Bruyeres dzielnie 


poprowadzona wycieczka piechoty 
naszej dała w zysku jeńców i kara- 


_biuy maszynowe. 


Na wschodnim brzegu Mozy dzie- 
łalność artyleryjska była w ciągu 
dnia ożywioną. ao , 

Porucznik Bongarta odniési 22-gie, 
włestełdfebel Buckler 2%-ie zwycię- 
stwo powieirzne. 
Wschôdnia widowna wojny. 


- Na południe od drogi z Rygi do 
Potorsburga posterunki nasze odparły 
natarcie rosyjskiego oddzłału pod- 
Jazdowego:. | | 

Na południowy wschód od Horo- 
dyszcza przedsięwzięcie niemieckich 


i austrjacko-węgierskich oddziałów 


ałakowych było pomyślne. © 
= Front macedoński. 


-Walka artyleryjska na wzgórzach 
na wschód od Parałowa w łuku Czer- 
ny wzmogła się do znacznego na- 


pięcia. 


Włoska widownia wojny. 
W obwodzie biedmiu Gmin wy- 


darliśmy włochom Monte Longara. 


Wojska, posuwające się naprzód 
między dolinami Sugana, a Cismont, 
zdobyły szturmem fort pancerny 
Leone na O. di Campo i warownię 
pancerną C. di Lan. 

Fonzaso jest w naszem posia- 
daniu. . | SE 
_ Nad dolną Piave wzmógł się o0- 
gień artyleryjski. | 


Piorwszy General-Kwatormistez 


Ludendorff 


-__ Telegramy. 

- Nastrój w Wiedniu. 

WIEDEN.—W sobotnich pisniach 
wieczornych daje się zauważyć w 
kwestii wiadomego projektu rozwią- 
zania Sprawy polskiej pawien” od- 
wrót. Powołują się owe na komuni- 
kat urzędop yy. i4 rokowania berliń- 
gko-wiedeńskie "nie są jeszcze ukoń- 


_" czone i podkreślają konieczność me- 


rytorycznego załatwienia tej sprawy 


(irwestja wydzielenia Galicji) przez 


ciała ustawodawcze. 


Zniesienie pojedynków w ara 


mji austejackiej. 
WIEDEN. — W rozkazie dzien- 
nym do armji i floty, wydanym dnia 


9 b. m, cesarz Karol zakazuje wszy- 


stkim, należącym do austrjaoko-wę- 
gierskiej siły zbrojnej, załatwiania 
spraw honorowych drogą pojedyn- 


. ków i wogóle uczestnictwa w poje- 
dynkach, kładąc w ten sposób kres: 
tradycji odwiecznej. 
ciągu ostatnich dziesięcioleci liczba 


Goprawda, w 


podynków w armii była bardzo ogra: 
niezona, niemniej jednak zdarzaly 
się jeszcze i dopiero rozkaż powyż- 


„Ar 
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Wydawca i redaktor naczelny Antoni Książe 


Roczne i półroczne 


||, — Piotrkowska N£ 157. — 
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„wnika Housha posłał tam największeu 
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szy znosi zupołnia ton zwyczaj nis- 
rozsądny. — 


-- Zamknięcie granicy: 
GENEWA, 18.XI. — Co do czasu 
trwania najświeższego zamknięcia 
granicy szwajcarsko-fransuskiej nie-. 
ma żadnych pewnych danych. Na 
uwagę zasługuje doniesienie tutejszej 
„Tribuna“, według której zamknięcie 
ma trwać najmniej 2 tygodnie. 
Howe pozycje włoskie. 
GENEWA, 13.X1., — „Matin“ pe- 
ryski dowiaduje się z Medjolans: W 
odległości 60 kilometrów za pozycia- 
mi nad rzeką Piave zbudowane Z0- 
stały drugie linje obronne włochów. 
Obsadę tych linji stanowią wojska 
francuskie. W Padwie niema już 
wielkiej kwatery włoskiej, | 
Proklamowanie cesarstwa 
syberyjskiego. 
KOPENHAGA, 13.XI. — Dzisiaj 
rano nadeszio tu z Petersburga åo- 
niesienie, iż Byberja ogłosiła swą nis- 
zależność i byłego cara obwołała co- 
sarzam Syberji. 2 
Ameryka a rząd Lenina. 
ZURYCH, 48.11. Dzienniki wło- 
skie donoszą z Rzymu: Ameryka 
wzbrania się uznać nowy rząd w 
Rosj 


"Telegramy własne 


(Ag, WAT ż ostatniej chwili) 


Chaos rosyjski, 


BERLIN, 18.XI (w.)— W sprawie 
ostatnich zajść w Petersburgu pisma 
berlińskie otrzymały z Kopenhagi, 
Sztokholmu, Chrystjanii najrozmaitsze 
szczegóły. W jednych doniesieniach 
podają, że Leninowi i adherentom 
jego nie udało się utworzyć nowego 
rządu, —i inne znów komunikaty gło- 
szą zupełnie przeciwne wieści. 

Organ szwedzki informuie, że od 
czwartku Petersburgiem rządzi tłum. 
Ulicami przeciągają bandy rabusiów. 


Zony robotników, w towarzystwie u- 


zbrojonych członków czerwonej gwar- 


dji przeszukują mieszkania sfer za- 


możniejszych. 

"Nowsze doniesienia głoszą o 
zwycięstwie Kiereńskiego, który po- 
bił wojska maksymalistyczne pod 
Carskiem Siołam. Pozatem Kierenskij, 
Korniłow i Kaledin połączyli się 
i nawołują do walki z bolszewikami. 

Wilson o wojnie i pokoju. 

ROTTERDAM, 13.11. (w) — 
Nowego Jorku donoszą: Na kongre- 
sie robotników amerykańskich w 


Buffalo, Wilson wystapił n mową, w 


której m. in. powiedział:  „Podzi- 
wiam, że znajdują się jeszcze ludzie 
do tego stopnia źle poinformowani, 
jak n. p. w pewnych kołach w Ro- 
sji, którzy przypuszczają, że będą w 
stanie egzystować, nawet pomimo gro- 
żącego im ze strony Niemiec niebez- 
pieczeństwa. | 

Nie jestem przeciwnikiem paey- 
fistów — jeno wrogiem. głupoty pa- 


cyfistów. Oni nie zdają sobie spra- 


wy, w jaki sposób należy doprowa= 
dzić do pokoju, lecz ja to wiem do- 
kładnie. W końcu Wilson oświad- 
czył, że delegując do Europy pułko= 


; uzyki 


udziela lekcji, przygotawia do szkół muzycznych, su- { 
s E ] niedrogo. Starszym kurs skrócony. Dla f 
| A pracujących lekcje niedzielne. Oferty pod lit. B. H. [i 
l HM... 15. do administracji, N. K. L. : 


go w świecie zwolennika pokoju, eo 
uczymł w oelu doprowadzenie do po” 
koju, ałbo też dla rozstrzygniecia, w. 
jaki sposób wojna może byś wy: 
graną. 


Votum zaufania. 
PARYZ, 18.11. (w.) Przy oma- 
wianiu interpelacji w sprawie poło- 
żenia politycznego i militarnego, Izba 
250-ma głosami przeciw 192 uchwa- 
lila votam zaufania dla rząda. 


Nieprawdziwe wieści, 


BERN, 12.11. (w.) Bzwajcarska 
Ag. Tel. Doniesienia pism o rzeko- 
mem pojawieniu się wojsk franousko- 
angielskich nad granicą tessyńską — 
według zaczerpniętych z wiarogodne- 
go źródła informacji —jest nieścisłą. 


PESTES 


„Dajcie cara!“ 


„Russkoje Słowo” zamieszcza w 
numerze z dnia 12 października na: 
stępującą korespondencję z Tobol 
ska: Wśród tatarów gub. podolskiej 
ujawnił się w ostatnich czasach na- 
der niebezpieczny prąd pod dewizą 
„Dajcie caral* („Dawaj caria“). 

Według danych, iakie otrzymał 
miejscowy komisarjat gubernjalny, 
ruch wzrasta i krzepnie, obeimująg 
coraz większą ilość wsi tatarskich. 
Podłoże tego ruchu jest najzupełniej 
podatne, jako nierozer galnie związe- 
ne z kwestją agrarną. 

Tatarzy gubernii tobołskiej w wię: 


kszej części skłudają się z bogatych 


właścicieli ziemskich, których posia: 
dłości ziemskie sankcjonowane są 
przez nadania łaski carskiej. Rzecz 
naturalna, iż tatarzy obawiają się, że 
nowy porządek rzeczy odbierze im 
grunta, a okoliczność ta zmusza ict 
do zwierania się w zgodną, nieprze. 
niknioną i ciemną masę, odpowiada: 
aca na wsZelwia zapytania regestra- 
cji „Dawai Caria*! i 

Niebezpieczeństwo tego ruchu 
polega na tem, że tatarów w powia: 
tach tobolskim, tiumeńskim i tar- 
skim znajduje się wielka ilość, i że 
są oni najzupełniej  nieoświecenł 
i izólowani. 

= Miejscowy komitet muzułmański 

próbuje zwalczać ten ruch i wysyła 
do powiatów swych agitatorów, úo- 
dotychszaś jednak bez resultatu. 

Loksina władza gubarnjałua wi- 
dzi wyjście z obecnej sytuacji w pô- 
wołaniu specjalnego komisarza, co 
do praw równego  powiatowamu, 
w calu walki z tym prądem. Osoba 
ta powinna być powołana albo ze 
środowiska samych tażarów lub też 
z innej narodowości, powinna jednak 
z całą swobodą władać językiem ta- 
tarskim. | 


Lesjomów Polskich 
do Hej klasy 


są do nabycia w Administracji „N. 
Kuriera Łódzkiego”, Zachodnia 37 


D n m S Ana aasan OTTO a eenn aen g an 
Doszukuję dwuch niedużych pokoj, 
ładnie umeblowane, elche. sło- 
|  neczne, elektryczność, opał wygody, 
4 w śródmieściu. Oferty w adm. N.K.L: 
pod „2 pakoje * 
 FRowióta i marmolada w najlsp- 
8. szych gatunkach, hurtowo i de- 
talicznie. Mleczarnia ul. Pańska 39. 
(Zielony Rynet) i 


Wykłady rozpoczną się d. 15 listopada | 
Przedmioty wykładowe: buchalterja, arytmetyka 
handlowa, ekonomia polityczna, prawo handlowe, 
|... korespondencja i stenografja. | 
, Kancelaria otwarta codziennie od 4i pół do7 w. 


410. Mowo otworzony sk 

Eirstramontów i  materjałów dentystycznych | 

a WBURGER | 

Łódź, Fiotrkowska N£ 89 I piętro. 

. Poleca wszelkie materjały 1 przybory po cenach bardzo przysiąpnych. 
Skład otwarty bez przerwy Od 9 rano do 7 wieczorem. 


| Kasa pożyczkowo-oszczędno-. 
: ściowa łódzkich rzemieślnis 
©, ków chrześćjan 
(przy Res. Rzemieślniczaj, Widzew- 
ska Ne 117) iest czynną we wtorki i 
-ezwartki od 2 do 4 po pot, o czem 
- zawiadamia i 


Zarząd. 
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C a NER O 

gA ntomi Ciesielczyk zgubił paszport 
A niemiecki, wydany w Łodri 

Lere aam CS ZE WCC OAZIE AEAEE t RAZ TEER EE 

fE bieta Kociszowsira zgubiła pasz- 
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port niemiecki, śrydany w Łodzi. dJ 
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1. mem r 


Waai 


PEA A A. << 
istzaakońnia 37) 


FQo wynajęcia w Resursie Rze- 
sa” mieślniczej (Widzewska Ne 117) 


als teatralna i dwie sale mnielsz:. 


Wiadomość: na miejseu lub a gospo- 


darza p. A. Antezakowskiego. ul. 


Piotrkowska Ne 73. 


siążki wszelkiej treści. encyklon 
*©A pedje, pisma ilnstrowana i ga- 


zety kupuję. Zofja Tuwim. Zawadze 
ka M 6 m. 10. 


p2otrzebna zaraz zdolna prasowacz- 
. ka: Południowa Ne 20. 3 


ZONE 
go oszukuję pokoju z kuchnią na -em 
a lub Il-em piętrze w Śródmieściu. 
Konieczne oświetlenia. — Oferty sub 


. W w administrandi N.K Ẹ 


«uw M Sariem Pidzkiego Zachataia ay, 


S» kradziono 2 paszporty niemieckie 
s” wydane w Lodzi na imiona Zos 
fji i Stanisławy Słoma. 


a ZZOZ a PERO AWKC OWY WEAR 
“y acineła kartę węglowa Ni 21826, 
ŚĆ wydana z II nezastku na karzec 
wegla dla Marii Pełzowskiół. 
OEG a OCET OZORKOWSKA a 
gzasinat paszport niemiecki, WYdA* 
s ny w Łodzi me imię Leokadjl 
Mielczarek. 


VEPRE T E SOE ERSE ORADEA TASE IERRA CEASE cc AES 
27 sineta legitymacja na chlieb dla 
am 4 os5b. wydana % iczastkcu przy 
mł. Franejszkańsztej u  Mazjawitów 
na imis Jana Snłrowskiego i kwit 
na ćwiartką karsodji. 

AT- A ACZ R IC PE RZAD ZGK TIA EREA AC IE 200 PROTOK EE W CE | malotcówcj 
rw acinał pasłońwt famuliuy nies- 
des miesti, wydony w FPodzł na mia 
na Kasine Antmen, Irene $ 
claw ZAETAŚWINY, 


KE 
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